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Yamaha XSR 700Yamaha XSR 700

w nowoczesnym wydaniu
KOCHAMY RETRO!

2015
SEZONU

TYLKO DLA WAS!

SUBIEKTYWNE PODSUMOWANIE 

●Na co zwrócić uwagę przy
zakupie? Wady, zalety, opinie
użytkowników i koszty eksploatacji.

●Będzie czyściej, bezpieczniej
i drożej... Wszystko, co musisz
wiedzieć na temat nowych norm.

●Ciepłe przyjęcie polskich
motocyklistów w Rosji.
Wspólna pasja łączy narody.

RAJD KATYŃSKI EURO4 ATAKUJE UŻYWANA HONDA VTX 1300S

NOWA GENERACJA BAWARSKICH ZMAGAŃ Z WIELKIM MIASTEM
CZY C 650 GT I C 650 SPORT SPEŁNIAJĄ NASZE OCZEKIWANIA?
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ROKU

Zazwyczaj prezentujemy
pracowników miesiąca.

Tym razem, wraz z końcem
roku, postanowiliśmy
wyróżnić te postacie,
które miały ogromny

wpływ na Świat Motocykli
w całym, minionym

sezonie.

JAK TO DZIAŁA
86 Nowe normy czystości spalin

także w motocyklach
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który wyemigrował do... Polski

ZA HORYZONT
94 Z XV Rajdem Katyńskim

WOKÓŁ KOMINA
102 Dolny Śląsk
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36 Pierwsza generacja skuterów BMW miała
kilka nieznacznych elementów do poprawki.

Ciekawe, czy w drugiej je zmieniono?

PREMIERA BMW 650 SPORT/GT

82

44

Test

LECH POTYŃSKI.

LUBI SKUTERY, MARKĘ BMW TEŻ.

przygotował

Lech Potyński
Nasz Naczelny wykazał się wybitną

tolerancją. Przez cały sezon
akceptował Simpsona i Baryłę,

trzymając w kupie ŚM.

Anna Jędrasiak
Najcenniejszy nabytek Świata

Motocykli. Pielęgnuje nasz portal
oraz profil na FB. Hobbystycznie
uczy się walczyć z wiatrakami.

Tomasz Niewiadomski 
Przyszedł na chwilę i jakoś się
zagnieździł. Z pękniętą kostką
heroicznie przetestował nowe

modele enduro Husqvarny.

Automat do kawy
Niby maszyna, a przyjaciel. Bez
niego nie byłoby poranków. Bez
niego nie byłoby nas. Bez niego
nie byłoby Świata Motocykli...

Rozkład jazdy
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ROMANS BAWARSKIEGO KONCERNU Z MAKSISKUTERAMI TRWA JUŻ OD

JAKIEGOŚ CZASU. REWOLUCJI CO PRAWDA NA RYNKU NIE WYWOŁAŁY,

JEDNAK WŁAŚNIE POJAWIŁA SIĘ ICH DRUGA GENERACJA, KTÓRĄ

MIELIŚMY OKAZJĘ PRZETESTOWAĆ W HISZPAŃSKIEJ WALENCJI.

BEZ RE WO LU CJI

w Walencji lansował się

USATYSFAKCJONOWANY.

LECH POTYŃSKI.
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Husqvarny FE/TE 2016
PREMIERA

POZIOM 

WYŻEJ
GDY W 2014 ROKU HUSQVARNA

ZMIENIAŁA WŁAŚCICIELA,

ZACZĘŁO NARASTAĆ OBURZENIE,

ŻE ROBIENIE KTM-A W BIAŁYCH

PLASTIKACH JEST BEZSENSOWNE

I SŁUŻY TYLKO MONOPOLIZACJI

RYNKU PRZEZ AUSTRIAKÓW.

ZAMIAST GDYBAĆ, CZY TAK JEST

NAPRAWDĘ, POJECHAŁEM NA

TESTY MODELI ENDURO NA SEZON

2016, BY SAMEMU SIĘ O TYM

PRZEKONAĆ.

Zdjęcia: BEST SHOT / HUSQVARNA
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A TO HISTORIAJó zef Ja ku bow ski „Ku ba”

PONIŻEJ:
Od lewej: 
Ignacy Telechun
(BMW), Józef
Jakubowski
(Excelsior),
Tadeusz
Tomaszewski
(Rudge) 
podczas
wyścigów
ulicznych 
w Tarnowie 
w 1932 roku. 
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JE DEN Z DZIE SIĘ CIU, 
JE DEN Z TY SIĘ CY...

był ak tyw nym za wod ni kiem, a za rob ko wo (wspól nie z Kon -
stan tym Ro go ziń skim) pro wa dził przed sta wi ciel stwo na Pol -
skę mo to cy kli an giel skiej mar ki Ex cel sior. Był człon kiem Pol -
skie go Klu bu Mo to cy klo we go. W 1930 ro ku zna lazł się
w gru pie cy wil nych za wod ni ków te stu ją cych na zle ce nie
woj ska pol ski mo to cykl CWS M55.
Spek ta ku lar nym wy czy nem, w któ rym uczest ni czył Jó zef
Ja ku bow ski (ja ko pa sa żer), był wjazd na Ka spro wy Wierch
dwóch mo to cy kli So kół 600 (kie ro wa nych przez Do che i Ku -
bia ka) i jed ne go So ko ła 200 (kie ro wa ne go przez Ru daw skie -
go). Pró ba od by ła się 17 sierp nia 1939 ro ku, po za koń cze niu
III Raj du Ta trzań skie go. Wja zdu do ko na no ścież ką dla pie -
szych z Kuź nic przez My śle nic kie Tur nie. 
Po za koń cze niu II woj ny świa to wej in for ma cje o Jó ze fie Ja ku -
bow skim nie po ja wia ły się ani we wspom nie niach mo to cy kli -
stów ani w pra sie mo to ry za cyj nej. Kil ka lat te mu, pod czas
prac eks hu ma cyj nych w by łym nie miec kim obo zie za gła dy
w Cheł mnie nad Ne rem, od na le zio no gra we ro wa ne wie czko
pa pie roś ni cy, sta no wią cej na gro dę ja ką otrzy mał Jó zef Ja ku -
bow ski. Bar dzo praw do po dob ne, że po dzie lił on los – jak się
sza cu je – oko ło 300 ty się cy ofiar te go obo zu. n

Józef Jakubowski to osoba dobrze mi znana z motoryzacyjnej historii Polski.
Przedstawienie jego sylwetki wydawało mi się prostym zadaniem do momentu, kiedy
chciałem napisać kilka zdań z jego prywatnego życia. Kiedy się urodził, z jakiej rodziny
pochodził, w jakim środowisku się wychowywał – tu zaczęły się „schody”... 

o historii motoryzacji wie tyle, 
że pisze o niej książki

J
ó ze fa Ja ku bow skie go zna łem głów nie od stro ny
je go do ko nań spor to wych, sze ro ko opi sy wa nych
w pra sie lat 30., nie mog łem jed nak do trzeć do
in for ma cji o je go ży ciu. Nie da łem jed nak za wy -
gra ną. W War sza wie zna laz łem dwóch je go ko le -

gów z lat 30. Obaj gru bo po dzie więć dzie siąt ce, mi mo szcze -
rych chę ci nie mo gli mi po móc. Po woj nie ni gdy już nie
spot ka li Ja ku bow skie go. Szu ka łem da lej i zna laz łem pa sjo na -
ta spor tu mo to cy klo we go, któ ry znał Ja ku bow skie go przed
woj ną, ale bli żej się z nim nie przy jaź nił. Scha rak te ry zo wał
Ja ku bow skie go ja ko oso bę bar dzo po god ną, sym pa tycz ną
i ko le żeń ską, wśród zna jo mych na zy wa ną „Ku ba”. 
Ko lej nym kro kiem by ło po szu ki wa nie in for ma cji w przed wo -
jen nej pra sie mo to ry za cyj nej. W nu me rze 4 mie sięcz ni ka AU -
TO z 1936 ro ku za miesz czo no krót ka not kę bio gra ficz ną o Jó -
ze fie Ja ku bow skim, jed nak in for ma cje tam
za war te do ty czy ły tyl ko ka rie ry spor to -
wej. We dług nich w 1936 ro ku Ja ku bow ski
był uwa ża ny za jed ne go z 10 naj lepszych
pol skich za wod ni ków mo to cy klo wych.
W ko lej nych nu me rach te go pis ma aż do
wrześ nia 1939 ro ku na zwi sko Jó ze fa Ja ku -
bow skie go po ja wia ło się bar dzo czę sto.
Był on bar dzo ak tyw nym za wod ni kiem.
W dru giej po ło wie lat 30. roz po czął rów -
nież star ty w za wo dach sa mo cho do wych.
Tu war to wspom nieć, że star to wał nie tyl -
ko w im pre zach kra jo wych. W 1937 ro ku
brał też udział w słyn nym Raj dzie Mon te
Car lo. Wspól nie z Ta de u szem Mar kiem je -
chał spor to wą wer sją Fia ta 508.
Ze sta wie nie dat i fak tów za war tych
w książ ce Wi tol da Rych te ra „Mo je dwa
i czte ry kół ka” poz wa la przy pusz czać, że
Jó zef Ja ku bow ski uro dził się mię dzy 1900
a 1906 ro kiem. Spor tem in te re so wał się
już w po ło wie lat 20. W la tach 1927 – 1928

TOMASZ SZCZERBICKI

Postać przybliża
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OLDTIMER WSK For mu ła AOLDTIMER WSK For mu ła AOLDTIMER ACE 

TRZE CIA PRÓ BA

ACE

1920 – 1927

ciemnogranatowy ze złotym paskowaniem,
czarna kierownica, kremowe, niemal białe
obręcze kół

So uth Te xas Mo tor cyc les Mu se um,
http://www.stxmm.net/

ok. 150 tys. do la rów

LA TA PRO DUK CJI:

WY KOŃ CZE NIE: 

WŁA ŚCI CIEL:

CE NA WSPÓŁ CZES NA

(NA AUK CJACH): 
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H
i sto ria czte ro cy lin dro wych mo to cy kli bra ci Hen -
der so nów – Wil lia ma „Bil la” i Tho ma sa – wio dła
krę tą dro gą. Ich pier wsze mo de le za dzi wi ły świat.
Na jed nym z nich, wy pro du ko wa nym w 1912 ro -
ku, do ko na no pier wszej, mo to cy klo wej po dró -

ży do o ko ła glo bu. Te wiel kie ma szy ny z czte ro cy lin dro wym
sil ni kiem zdo by wa ły wszel kie la u ry w bie gach dłu go dy stan -
so wych: czy w po przek kon ty nen tu, czy wzdłuż (Rajd Trzech
Flag) czy w jesz cze in nych pró bach. Hen der so ny się ga ły po
wszyst ko, co by ło do zdo by cia. 
Za roz gło sem nie szła jed nak sprze daż i po kil ku la tach bracia
zo sta li zmu sze niu do sprze da ży
praw do mar ki i kon struk cji. W 1917
ro ku no wym wła ści cie lem sta ły
się za kła dy Ex cel sior Mo tor Ma -
nu fac tu ring and Supply Com pa -
ny ro we ro we go po ten ta ta Ignat za
Schwin na w Chica go.

William „Bill” Henderson, znany konstruktor luksusowych motocykli,
zawsze wierzył, że uda mu się stworzyć maszynę doskonałą:
luksusową i szybką. Najszybszą. Marzenie to udało się spełnić, 
choć Bill tego niestety nie dożył.
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UŻYWKI Hon da VTX 1300S Referencje użytkownika
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PAWEŁ MUSIAŁ TROCHĘ POCZEKAĆ NA „POWAŻNY” MOTOCYKL. 
PO PRZYGODZIE Z SHADOW 750 ZDECYDOWAŁ SIĘ NA COŚ
MOCNIEJSZEGO. W TEN OTO SPOSÓB NABYŁ SWOJĄ VTX 
I NIE PLANUJE SIĘ Z NIĄ ROZSTAWAĆ...

ak za pew ne wię -
kszość mo to cy kli -
stów w Pol sce mo ją
przy go dę z mo to cy -
kla mi roz po czą łem

w la tach 80. Za dzie cia ka ko ma rek
dziad ka, po ko mu nii Ogar 205,
MZ 250 itd. Póź niej ro dzi na, dom,
sta bi li za cja aż wresz cie przy szedł
czas na po waż ny mo to cykl ja kim by -

ła Hon da Sha dow 750 Clas sic za ku -
pio na od ko le gi. W grę wcho dzi ły
tyl ko chop pe ry i cru i se ry. W mia rę
je dze nia ape tyt roś nie i po se zo nie
stwier dzi łem, że Hon da jest dla mnie
za sła ba, tym bar dziej że jeź dzi ła ze
mną żo na. Szu ka łem cze goś na gaź -
ni kach i oczy wi ście te raz miał być
kar dan, a nie łań cuch. De cy zja pa dła
na Hon dę VTX 1300 S. Zde cy do wa -

łem się na wer sję S, po nie waż ma
szpry chy i du żo ład niej pre zen tu je
się od R. Ła twiej mi by ło pod jąć ta -
ką de cy zję po nie waż dwóch ko le -
gów w na szym sto wa rzy sze niu
Wings of Fre e dom Śro da Ślą ska na
ta kich mo tor kach już jeź dzi ło. Mi -
nę ło tro chę cza su i oglę dzin VTX-ów
w Pol sce, za nim tra fi łem na ide ał,
ja kie go szu ka łem. W 2012 ro ku za ku -

pi łem mo ją „Ha nię” 1300 S z 2005 r.
Przy pły nę ła na zie mię Pol ską zza
wiel kiej wo dy w 2008 ro ku. Do dnia
dzi siej sze go jest ze mną. Za ku pi łem
ją w li sto pa dzie. Nie ste ty zi ma przy -
szła szyb ko i jak na złość dłu go trzy -
ma ła. Mia łem czas na za poz na nie
mo to cy kla od stro ny tech nicz nej. Coś
ro ze bra łem, po pra wia łem, do ku pi -
łem. Oczy wi ście by ła to oka zja do

J

UKOCHANA
„Hania” w ciągu

kilku lat
użytkowania

wzbogaciła się
o niezłą liczbę

dodatków. 

18 600 km

POKONAŁ NA VTX.
PAWEŁ SOŁTYSI

WIERNA HANIA
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OCZKO W GŁOWIE
Wspomnę więc o ma szy nach i wra że niach, któ re
naj bar dziej utkwi ły mi w gło wie. W pier wszej ko -
lej no ści chcę przy pom nieć mo to cykl, któ ry dał mi
w tym se zo nie za rów no naj wię cej ra do ści, jak i roz -
cza ro wa nia. Dłu go dy stan so wa Hon da CRF 450R
jest mo im oczkiem w gło wie. Uwiel biam nią jeź -
dzić, gdyż na niej mo gę dać upust swo jej fan ta zji
mo to cy klo wej. O pro jek cie mo że cie po czy tać na
www.swiat mo to cykl.pl wpi su jąc w wy szu ki war -
kę: W Pol sce da się jeź dzić. Roz cza ro wa nie po le ga
na tym, że mia łem bar dzo ma ło cza su, że by się nią
na cie szyć. Prze bu do wa na su per mo to za ję ła wię -
cej cza su, niż się spo dzie wa łem. Jak już się uda ło
ogar nąć ma łe ko ła to rę kę zła mał mój je dy ny ry wal
i nie mia łem za bar dzo z kim się ga niać po to rach
kar tin go wych. W przy szłym ro ku wy star tu ję z go -
to wą ma szy ną i mam na dzie ję, że za li czę każ dy
obiekt w Pol sce i w oko li cy. 

NAJBARDZIEJ 
POŻĄDANE 
My śląc o ma szy nach, któ rych naj bar dziej pra -
gną łem po dniu te sto wym przy cho dzą mi do gło -
wy dwie skraj ne po zy cje. Ya ma ha YZF-R1 za -
pew ni ła mi naj bar dziej emo cjo nu ją cy dzień na
to rze w ży ciu. Ten mo to cykl to czy sty ob łęd ide -
al nie pa su ją cy do mo je go sty lu ja zdy. Jak tyl ko
za cznę za ra biać ty le co prze cięt ny po seł, to od ra -
zu ją ku pu ję. Dru gie po żą da nie to Har ley-Da vid -
son Spor tster. Nie waż ne czy bę dzie to Iron, czy
For ty-Eight. Po pro stu doj rza łem do Ha ra sa. Jeź -
dził bym nim na co dzień po mie ście i pa lił gu -
mę w każ dej moż li wej po zy cji. Nie mo gę też nie
wpom nieć o Ka wa sa ki H2. Jeź dzi łem na nim
dwa dni. Bał bym się użyt ko wać go na co dzień,
ale zna laz łbym mu miej sce w ga ra żu ja ko eks po -
nat roz ma chu ja poń skich in ży nie rów.

POZYTYWNE 
ZASKOCZENIE 
Nie rwa łem się do ja zdy na Su zu ki GSX-S1000.
My śla łem, że to ta ki zwy kły na ked bi ke z rzę do -

wą czwór ką. W su mie to fakt, ale ten mo to cykl
przy pom niał mi jak do bra jest ta ka kon struk cja.
Za pa trze ni w na ke dy dwu i trzy cy lin dro we za po -
mi na my o ja poń skiej kla sy ce. Su zu ki do pra co wa -
ło swo je go go la sa w naj drob niej szym szcze gó le.
Ide al nie jeź dzi ło się nim na co dzień, a w ra zie
ocho ty po tra fił dać so lid ny strzał adre na li ny. Mo -
to cykl jest po pro stu świet ny. Rów nież Triumph
Ti ger 800XCX nie źle się spi sał pod czas wy pra wy
na Rajd Pol ski. Dzię ki za wie sze niu WP i bar dzo
do brej elek tro ni ce dał ra dę to wa rzy szyć ban dzie
cros só wek i en du ro w prze pra wia niu się te re nem
po mię dzy od cin ka mi spe cjal ny mi.

NAJWIĘKSZE 
WYZWANIE 
Naj bar dziej bra wu ro wy wy stę pek to jed nod nio -
wy wy pad na Hon dzie Cros srun ner do Wi sły
w ce lu zro bie nia kil ku fo tek. Od ra na do wie -
czo ra wal ną łem po nad 900 ki lo me trów, z cze go
cał kiem spo ro w tą i z po wro tem po win klach na
Ku ba lon kę. Nie co spor to wy cha rak ter tu ry sty ka
uchro nił mnie przed sfik so wa niem w dro dze po -
wrot nej.

NAJWIĘKSZE 
ROZCZAROWANIE 
Był nim zde cy do wa nie test po rów naw czy Du ca ti
Mul ti stra dy i BMW S1000XR. Ma szy ny mia ły być
ta kie wspa nia łe i wszyst ko ro bią ce, a mnie po pro -
stu iry to wa ły. Mo że spraw dzi ły by się na prze łę czy
Stel vio, ale na au to stra dach i dro gach kra jo wych
wy mę czy ły mnie okrut nie. W naj bliż szych nu me -
rach zo ba czy cie ten test po rów naw czy. Móg łbym
da lej pi sać, ale skoń czy ło mi się miej sce. Po le cam
od wie dzić nasz por tal i pro fi le na Yo u tu be i Fa -
ce bo ok, bo jest tam spo ro ma te ria łów wi deo, któ -
re two rzy liś my. Do zo ba cze nia za mie siąc. n

M A R A T O N Y  

Sezon 2015
według Simpsona

<<< subiektywne podsumowanie sezonu 2015

To był wspaniały rok. Jeździłem na motocyklach tak dużo, że nie
miałem czasu jeździć na nich jeszcze więcej. Wspomnienia w 90%
są pozytywne, bo nawet jak bywało ciężko to i tak było fajnie.
Zamiast pisać kolejny długi dystans motocykla, bądź jakiegoś
ciucha postanowiłem napisać
długi dystans personalny. 

HONDA CRF 450R TEN MOTOCYKL
UCZY MNIE JEŹDZIĆ

SUZUKI GSX-S 1000 JEST
ZASKAKUJĄCO EMOCJONUJĄCY

HONDA CROSSRUNNER
NAJWIĘKSZE WYZWANIE 2015?
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NAJ DZIW NIEJ SZY 
TEST
My śla łem, że nic mnie już w ży ciu
nie za sko czy. I na gle po ja wi ło się
za pro sze nie na te sty no wej Mul -
ti stra dy. Po za tu ry sty ką i kil ko ma

se sja mi na to rze Po znań, ca ły dzień
spę dzi liś my... W te re nie! Na szo so -

wych opo nach (!) wal czy liś my z pia -
chem, bło tem i szysz ka mi, a na wet

prze pra wia liś my się przez rze kę. Oka -
zu je się, że or ga ni za to rzy te stu wy prze dzi -

li po my sły sa mych pro jek tan tów Du ca ti, bo
prze cież w koń ców ce se zo nu świat ło dzien ne
uj rza ła Mul ti stra da w wer sji En du ro.

NAJ FAJ NIEJ SZA 
ZA BA WA
Aż trud no uwie rzyć, ile ra do ści mo że do star -
czyć sta ry sprzęt ku pio ny za kil ka tys. zł. Mo wa
o mo jej pry wat nej CBR 600 F4i. Opa no wy wa nie
pod staw stun tu pod czuj nym okiem Sim pso na
oka za ło się w mi nio nym ro ku naj faj niej szą me -
to dą na spę dza nie wol ne go cza su.

NAJ LEP SZA 
WY PRA WA
Zwień cze niem emo cjo nu ją ce go se zo nu był li sto -
pa do wy, tu ry stycz no-to ro wy wy jazd do Car ta ge -
ny zor ga ni zo wa ny przy współ pra cy Świa ta Mo -
to cy kli i Mo tor ra id. Gru pa po zy tyw nie
za krę co nych lu dzi, te sto wy Du ca ti Mon ster 821,
dwa dni na to rze i ty dzień na krę tych dro gach
Hisz pa nii przy tem pe ra tu rach ok. 20-25 st. C to
naj lep sze, co mog ło mnie spot kać tej je sie ni.
Trze ba bę dzie to po wtó rzyć na wios nę!

ULU BIO NE CIU CHY
Je śli cho dzi o ka ski, mo i mi ulu bień cem był
Schu berth S2, a w upal ne dni Mo mo De sign.
Nie roz sta wa łem się z tram pka mi Shi ma SX2
i ulu bio ną kur tką Spi di. Praw dzi wym hi tem se -
zo nu są we dług mnie no we je an sy Shi ma (mo -

że my być dum ni – w koń cu to pol ski pro du -
cent!). W osta t nich mie sią cach se zo nu, gdy
zro bi ło się chłod no, zba wie nie przy nio sły, na kła -
da ne na je an sy, spod nie Mo de ka Ke nai i ocie -
plane rę ka wi ce Da ne Ho ven z mem bra ną 
Go reTex. n

Minione miesiące
okiem Baryły

<<< subiektywne podsumowanie sezonu 2015

DUCATI MULTISTRADA
DZIELNIE WALCZYŁA Z RZEKĄ...

STARA HONDA CIERPLIWIE
TOWARZYSZYŁA W NAUCE STUNTU

Lubię podsumowania. Coś się kończy, a coś nowego się 
zaczyna. Koniec roku to idealny moment na zebranie 
myśli, wyciągnięcie wniosków i rozliczenia. Jedno
jest pewne – świetnie się bawiłem, a przecież 
o to właśnie chodzi!

NAJ WIĘ KSZE 
EMO CJE 

Hur to wych ilo ści adre na li ny do star czy ła mi
w tym ro ku be stia o mo cy 210 KM, czy li Ka wa -
sa ki H2 z kom pre so rem. To nie wia ry god ne, że
uni j ni ko mi sa rze wciąż nie wpa dli na po mysł, aby
za bro nić nam ja zdy ta ki mi mo to cy kla mi po dro -
gach pu blicz nych... Je śli cho dzi o ja zdę na to rze,
fun da tor ką naj wię ksze go od lo tu by ła no wa, fe -
no me nal na Ya ma ha R1 pod czas pre mie ro wych
te stów zor ga ni zo wa nych w Au stra lii.

NAJ KOSZ TOW NIEJ SZY
BŁĄD 
Pod czas tre nin gów na wę gier skim to rze Pan no nia
po sta no wi łem spraw dzić, co po tra fi Hon da Fi reb -
la de SP mo je go zna jo me go. Nie trud no się chy ba
do my ślić, ja ki fi nał mog ła mieć te go ty pu prze jaż -
dżka. Nie do grza ne opo ny, uślizg przo du w za krę -
cie, efek tow na wy wrot ka i por tfel uszczu plo ny
o okrąg łe 4 tys. zł. Bo la ło. Zd
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Nieco spokojniejszy
rok Lecha
Wydawało mi się, że w motocyklach już nic mnie nie zaskoczy,
a jednak... Elektryczny, całkem dobrze jeżdżący Harley, świecące
kaski, systemy „wczesnego ostrzegania” dowiodły, że branża się
rozwija. Ja jednak w tym sezonie stawiałem na klasykę gatunku.
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NAJ LEP SZY 
WY JAZD
W tym se zo nie nie mia łem zno wu tak wie lu da -
le kich wy praw mo to cy klem, ale za pla no wa łem,
że 2015 to bę dzie se zon po wro tu do ko rze ni
i szwen da nia się po kra ju. Naj mi lej wspo mi nam
wy pad do Bren nej na mo im le ci wym BMW R51/3
na zlot „dwu za wo ro wych”. By ło jak za daw nych
lat – wier ny mo to cykl (spraw dzał się ide al nie)
praw dzi wa atmo s fe ra zlo to wa (na mio ty, gór ska
po la na, ogni sko) i wspa nia li lu dzie ce nią cy so bie
spo koj ne, ka me ral ne im pre zy.

ULU BIO NE CIU CHY 
Tym ra zem po sta wi łem na oldscho ol i mod ną
hip ster kę. Wiem, że wszy scy te raz tak jeż dżą ale
ja mam do wo dy w po sta ci zdjęć, że lan so wa łem
ten styl już ze 20 lat te mu. Je an sy, skó ra, kask jet
i tram pki. Ze sko rup naj czę ściej uży wa łem ka sku
BMW Le gend z de dy ko wa ny mi do nich go gla mi.
Wresz cie nie wy glą da łem jak Ju ri Ga ga rin. Kur -
tka Mo de ka Wing wy ko na na z gru bej, ale mięk -
kiej i do brze wy pra wio nej skó ry spra wo wa ła się
do sko na le i po se zo nie in ten syw ne go uży wa nia
wy glą da nie mal jak no wa. W do dat ku dziw nie

do brze na mnie pa su je i nie wy glą dam dra ma -
tycz nie gru bo. Pier wsze hip ster skie tram pki,
w któ rych czu ję się w mia rę bez piecz nie wy pro -
du ko wa ła Shi ma. Ma ją w so bie ja kąś po tęż na
bla chę do o ko ła pal ców, któ ra chro ni prze ude rze -
nia mi. Sa bar dzo do brze wen ty lo wa ne, przez co
rów nie sła bo wo do od por ne. Ale prze cież głów -
nie cho dzi o lans. Je że li już je steś my przy lan sie,
to żół te, skó rza ne rę ka wi czki Spi di Sum mer Road
po pro stu ko cham. De li kat na ale przy tym bar -
dzo moc na skó ra, ide al nie wy pra wio na i uszy ta,
pro tek to ry, wen ty la cja – lep szych let nich rę ka wi -
czek nie mia łem! 

NAJ CIE KA WSZY 
MO TO CYKL
Nie ukry wam, że bar dzo lu bię mo to cy kle In dian,
głów nie te za byt ko we. W ubieg łym se zo nie te -
sto wa łem ma sto do nta, któ ry był po pro stu dla
mnie za wiel ki i nie mog łem się do cze kać zde -
cy do wa nie mniej sze go Sco u ta. Jeź dzi ło mi się
nim fan ta stycz nie, bo ga ba ry to wo jest do kład -
nie skro jo ny pod go ści mo ich wy mia rów (wresz -
cie bez prob le mu do ty kam obie ma sto pa mi zie -
mi). Sto ku cy ków to już zu peł nie przy zwo i ta
daw ka mo cy, a i ce na nie jest szo ku ją co wy so ka.
Więc te raz z ko lei nie mo gę się do cze kać no wo -
ści na se zon 2016- czy li Sco u ta 60. Mo cy ma mniej
ale za to i ce na jest od po wied nio niż sza. Czu ję,
że to mo że być hit wśród cru i se rów.

NAJ BAR DZIEJ 
EKS TRA WA GAN CKO 
Po pro szo ny zo sta łem przez iz bę tu ry stycz ną przy
am ba sa dzie Szwaj ca rii o zba da nie, czy szwaj -
car skie dro gi, ho te le, re sta u ra cje i kli mat na da -
ją się do wy praw dla har le y ow ców. Po je cha łem,
zo ba czy łem, stwier dzi łem – na da ją się. n

M A R A T O N Y  <<< subiektywne podsumowanie sezonu 2015

NA ZLOT „DWUZAWOROWYCH”
POJECHAŁEM WIERNĄ BEEMKĄ

MÓJ ULUBIONY TEGOROCZNY
ZESTAW UBRANIOWY

WYPAD DO SZWAJCARII BYŁ
W TYM ROKU NAJDZIWNIEJSZY

PRZEJAŻDŻKI INDIANEM SCOUTEM
DŁUGO NIE MOGŁEM SIĘ DOCZEKAĆ 
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Ch.B.: Trud ne py ta nie. Oczy wi ście cie szę się, że sta ło się to po pu lar ne, bo
pły nie z te go wię cej in spi ra cji i moż li wo ści. Na ryn ku po ja wia ją się go to we
ak ce so ria, więc nie mu sisz wszyst kie go ro bić sam. To faj ne, że lu dzie są tym
tak ży wo za in te re so wa ni. Trze ba tyl ko pa mię tać, że to na dal sta re mo to -
cy kle. Nie ste ty, nie wszy scy są na to przy go to wa ni...

P. B.: Co kon kret nie masz na my śli?
Ch.B.: Ta ki mo to cykl zo stał wy pro du ko wa ny w la tach 70. czy 80. W tam -
tych cza sach do sta wa łeś nie tyl ko mo to cykl i klu czy ki, ale też za staw na -
rzę dzi, któ re by ły po pro stu po trzeb ne. Na wet, je śli wszyst kie po dzes po ły
są w ide al nym sta nie, to wciąż nie jest to no wo czes na, bez ob słu go wa ma -
szy na. Cza sa mi trud no ko muś wy tłu ma czyć, że w ta ki mo to cykl mu si wło -
żyć nie tyl ko uczu cie i pie nią dze, ale też tro chę wie dzy i cier pli wo ści. 

P. B.: W Two im war szta cie zaj mu je cie się tyl ko wi zu al ną stro ną mo to cy -
kla czy rów nież me cha ni ką?

Ch.B.: Ro bi my wszyst ko, od
pod staw. Naj bar dziej lu bię,
gdy klient zle ca mi ca łość,
włącz nie z re mon tem sil ni ka.
Tyl ko w ta kiej sy tu a cji mo gę
dać na wszyst ko gwa ran cję.

P. B.: Nie de ner wu je Cię, że
gdy mó wi my o prze bu do -
wa nych mo to cy klach, wrzu -
ca my wszyst ko do jed ne go
wor ka i nie za leż nie od sty -
lu na zy wa my „ca fe ra ce ra -
mi”?
Ch.B.: Dla mnie to jest za -
baw ne, bo ja w ogó le nie my -
ślę w tych ka te go riach, czy
to jest bob ber, scram bler,
trac ker... Ale to dla te go, że
za czą łem się tym zaj mo wać
jesz cze za nim po wstał ja kiś
po dział na ka te go rie. Nie któ -
rych z nich na wet nie znam.
Nie cho dzi prze cież o to, że -

JEST RO DO WI TYM NIEM CEM, ale od kil ku na stu lat miesz ka i pra cu je w Pol -
sce. Łą czy swo ją naj wię kszą pa sję z pra cą, pro wa dząc war sztat „86 Ge ar” na
war szaw skiej Wo li. I właś nie tam spot ka liś my się, by po roz ma wiać.

PIOTR BA RY ŁA: Skąd po mysł, że by wy e mi gro wać z Nie miec do Pol ski?
CHRI STIAN BO O SEN: Mi łość. Na wa ka cjach we Fran cji po zna łem dziew czy -
nę z Pol ski. To by ło pięt na ście lat te mu.

P. B.: Mi łość prze trwa ła?
Ch.B.: By liś my ra zem pięć lat, ale w Pol sce zo sta łem już na sta łe.

P. B.: Od po cząt ku zaj mo wa łeś się tym, czym te raz?
Ch.B.: Nie. Mam wy kształ ce nie psy cho lo gicz no-pe da go gicz ne. Pier wsze
dzie sięć lat pra co wa łem ja ko lek tor ję zy ka nie miec kie go. Współ pra co wa łem
też z nie miec ką szko łą w Wi la no wie. Roz wią zy wa łem prob le my ro dzin ne.
To by ła mo ja pra ca, ale oprócz te go, w wol nych chwi lach, za wsze ro bi łem
coś z mo to cy kla mi.

P. B.: A te raz zaj mu jesz się
mo to cy kla mi za wo do wo.
Moż na się z te go utrzy mać
w Pol sce?
Ch.B.: Za le ży, jak de fi niu jesz
po ję cie „utrzy mać się”
(śmiech). To by ła bar dzo
trud na de cy zja – wra cać do
Nie miec, czy spró bo wać ro -
bić to, co lu bię, w Pol sce. Tu -
taj wi dzia łem wię cej moż li -
wo ści. Za ra biam te raz
znacz niej mniej, niż przed -
tem, ale faj nie, że mo gę re -
a li zo wać swo ją pa sję. 

P. B.: Skądś to znam... Choć
te raz mo żesz mieć już z gór -
ki, bo prze bu do wy wa nie mo -
to cy kli zro bi ło się osta t nio na -
praw dę po pu lar ne. Co my ślisz
o tej „no wej mo dzie”?
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OSOBOWOŚĆ
Chri stian Bo o sen
NAPRAWIA I PRZEBUDOWUJE 
STARE MOTOCYKLE

Z MI ŁO ŚCI 
DO DWÓCH KÓ ŁEK

Od bu do wy wa nie i prze ra bia nie sta rych mo to cy kli zy ska ło w osta t nich
la tach na po pu lar no ści. Na wet pro du cen ci no wych ma szyn, za u wa ży -
wszy pew ne tren dy, za czę li szu kać in spi ra cji w sprzę tach pro du ko wa -

nych w la tach 50., 60., 70., do po ło wy lat 80. Chri stian zaj mo wał się prze -
bu do wy wa niem sta rych mo to cy kli, za nim jesz cze sta ło się to mod ne... 

„NIEKIEDY TRUDNO KOMUŚ WYTŁUMACZYĆ, 
ŻE W TAKI MOTOCYKL MUSI WŁOŻYĆ NIE TYLKO
UCZUCIE I PIENIĄDZE, ALE TEŻ TROCHĘ WIEDZY 

I CIERPLIWOŚCI.”

Roz ma wiał: PIOTR BA RY ŁA Zdjęcia: SŁAWOMIR KAMIŃSKI
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